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Nawet o kilkadziesiąt procent może się skurczyć budżet niektórych szczecińskich uczelni na skutek wejścia w życie reformy przepisów Ministerstwa Nauki i Szkolnictwa Wyższego.

Zmiany przewidują, że wydziały i instytuty, które wypadły najgorzej w specjalnym rankingu przeprowadzonym przez resort muszą się liczyć z mniejszymi dotacjami na badania. 

Cięcia mogą sięgnąć nawet połowy rocznego budżetu poszczególnych szkół wyższych. Jak tłumaczy rzecznik prasowy ministerstwa Bartosz Loba, zmiany mają zmobilizować uczelnie do podniesienia poziomu badań. - Najsłabsze jednostki muszą liczyć się z koniecznością poprawy jakości i uzyskania środków do 30 czerwca po to, żeby podnieść jakość lub zmienić profil. Te środki, które nie trafią do najsłabszych, zostaną rozdysponowane w otwartych konkursach dla wszystkich. Najlepsi mogą więc zyskać jeszcze więcej - tłumaczy Loba.

Nowych przepisów nie boją się przedstawiciele Zachodniopomorskiego Uniwersytetu Technologicznego. Jak mówi Profesor Ryszard Kaleńczuk, ZUT osiąga bardzo dobre wyniki badań, dlatego na zmianach może zyskać. - Zakładam, że to będzie w miarę pomyślne finansowanie. Pewne rzeczy na pewno będą poprawiane, dlatego że Pani minister Barbara Kudrycka idzie w tym kierunku, żeby dostosować nasze kryteria oceny do obowiązujących na całym świecie, a one generalnie sprzyjają najlepszym. Jedyna rada to być najlepszym - uważa prof. Kaleńczuk. 

Na stanowisko Pomorskiego Uniwersytetu Medycznego i Uniwersytetu Szczecińskiego w tej sprawie jeszcze czekamy.

